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W I A D O M O Ś C I  K l I . U O t f E .
B e r l i n ,  du. 1 0 . Października. — Niedostatek pieniędzy, o którym  

gazety juz  ani nie wspom inają przybiera coraz groźniejszą postawę i trudno 
w iedzieć, jak  się to wszystko zakończy. Giełda przedstawia najsm utniej, 
szy w id o k , kursa ciągle spadają. Znowu podpisywano podanie do dyre- 
kcyi kolei żelaznej magdebursko - w irtem berskiej, w  którem wniesiono nie- 
ty lko o wstrzym anie uiszczania drugiej raty , ale i o zwołanie walnego zgro. 
madzenia. W alne zgromadzenie, którego zwołanie tutejszej deputacyi raz 
ju z  zostało odm ówionem , zapewneby rozwiązało tow arzystw o, bo trudno 
upatryw ać sposób na uiszczenie spłat dalszych. Jak  przed dwoma laty 
w szystko zbudowano starannie, tak teraz zam yślają obalać. Gdłęź Żelaznej 
kolei z Ju troboga do Risy mającej ukrócić d rogę do D rezna, której potrze­
bę dawniej w ykazyw ano, tak zapalczywie udow adniano, ma być całkiem 
zaniechaną. Dnia 4. p. m. odbędzie się względem niej walne zgromadzenie 
i z pewnością ją  zniesie. Nietylko projektow anych, ale ju ż  używ anych 
kolei, spadają papiery i kurs obligów państw a stosunkowo także niski. 
niczdT  Predki(;j P0"10^ -  jeżeli je j owoc ma dojrzeć. Spóźniona na nic się

Pismo L i t e r a r i s c h e - Z e i t u n g  (Gazeta literacka) znana ze swej bar­
w y, ze swego sposobu prowadzenia si?j a na(jewszystko z przekraczania 
granic sobie w ytkn ię tych , niema ty le prenum eratorów , ilu potrzebuje na 
sw oje utrzym anie i z tćj przyczyny musiała ju ż  porzucić księgarnię Duu- 
ckera i Humblota a przeszła do księgarni E. H. Schro<jera- Zdaje się atoli, 
ze wkrótce zejdzie całkiem ze świata.

W ydaw ca mającego wychodzić dziennika Z c i t u n g s h a l l e  m usiał ogło­
szenia kazać przylepiać po rogach ulic, bo uprzy wi ejowane gazety Vossa 
i Speucra uw ażając zawięzywanie nowej gazety za na weręzenie swoich 
przyw ilejów  niechcą się wdawać w żadne zapowia ania j  j  izającem 
się wychodzeniu. Czyli im wolno odmawiać przyjęcia o g o sz en , jeszcze

nie jest rozstrzygnięte™ . u v  u ;  b y ł y  udzielane czyn-
Jedna z gazet tutejszych uczyniła w niosek, a b y jtj nA, tpnn.

ności sądu krym inalnego, które się będą toczyły według now^^
Wania; żądała ich urzędownie lub półurzędow m e, lecz otrzyu
°dpowiedź. . , i s w j.

M a g d e b u r g ,  d. 6 . Października. —  Oprócz miast mając) c u g  
r 'b iy  Langensalza i Naumburg także miasta składające się na głos z >01 ° ' v  
Weissenfels i Zeitz postanow iły wcale nie przysyłać na sejm deputowaneg • 
W %tp|iwą j est jeszcze rzeczą czyli i M agdeburg, będzie na przysz  ̂
lnie reprezentowanym . Postępowanie takowe miast wynika z dvvoc 
«zyn , to je s t, iż jedni obywatele są tak obojętn i, iż ich nic nieo ci o^ > 
a drudzy tacy ognis'ci zapaleńcy, iż chcieliby mieć praw o radzenia o " s 
stkiem. Jakoż w Langensalza pow iedziano, że sejm prow ineyalnj kosztują 
wiele a w  N aum burgu, że sejm niema nad czem radzić. Żeby rząd niia 
użyć środków  przym usow ych, o to o b a w y  niemasz, bo reprezentacya 
w edług zasad rządu jest d o b r o d z i e j s t w e m  a dobrodziejstwa według 
wszelkich p raw  całego św iata, wolno przyjm ować lub odrzucać. Naczelny

prezes saski mógł to postępowanie zganić, ale niepowinien był go uważać 
za postępek przeciw praw ny, ani żądać, aby mniejszość przysyłała depu­
towanego. Skoro kollegium reprezentantów  miasta zaniedbuje się , albo 
zbytecznie kłóci: według wyraźnego praw a może być rozw iązane, azatem 
takiego sposobu, będzie się mógł rząd chwytać. Pytanie zachodzi atoli
czy ten sposób nie w yw oła wielkiego oburzenia i gorszych daleko skutków 
aniżeli te co mogą w yinknąć z nieposłania na sejm deputowanego. Z tern 
wszystkiem tru d n o , aby rząd miał się temu przypatryw ać ze załozonemi na 
k rzyż rękom a i zapewne coś przedsięweźmie. N iektórzy m yślą, ze kon-

W I A B O J H O S C I  Z A G I t A H C Z K E .
a.P o l s

W a r s z a w a ,  dn. 9. Października.. -  W  dniu 2 0 . z. m. odbyły  się 
wybory trzech Radzców handlowych banku polskiego, w  miejsce w ycho­
dzących w  roku bieżącym z kolei Alfreda E vans, Jana Błeszyńskiego i A le- 
•xandra Rawicza. Skutkiem tych w yborow , większością głosów wyznaczeni 
zostali na Radzców handlow ych, do urzędowania przez 4 ry  lat następnych - 
W  W. Antoni F raenkel, P io tr Steinkeller i Jó zef Kohler.

W krotce w W ielkim Teatrze daną będzie nowa oryginalna tragedya, 
wierszem Józefa Korzeniowskiego, pod tytułem  D y m i  t r  i Ma r i a .

G a 1 i c y  a.
O k ó l n i k  c. k. g a l i c y j k i e g o  G u b e r n i u m  k r a j o w e g o .  O u s t a ­

n o w i e n i u  s ą d u  d o r a ź n e g o  n a z d r a j c ó w s t a n u .
Najjaśniejszy Pan raczył najw yższą uchw ałą z dnia 1 5 . W rześn ia  t. r. 

ustanowić sąd doraźny na zdrajców stanu.

Okólnik, w ydany w  uskutecznieniu tego najwyższego rozporządzenia
przez nadzwyczajnego pełnomocnego komissarza nadwornego dla Galicyi,
kancelaryp nadwornej*1 ' £ deki;atu _ w vsokiei 
do publicznej wiadomości.

W e Lw ow ie, dnia 6. Października 1 8 4 6 . —  Franciszek Baron K rieg 
von Hochfelden, prezydent gubernijalny. Leopold hrabia Lazanzky, wice­
prezydent gubernijalny. Franciszek M itis, radzca gubernijalny.

O k ó l n i k  o s ą d z i e  d o r a ź n y m  d l a  G a l i c y i ,  w y  ł ą c z a  j  ą c  B u-
k o w i n ę ,  ńa  z d r a j c ó w  s t a n u  i u s i ł o w a n i e  p o w s t a n i a .

Najjaśniejszy Pan przez otrzymane doniesienia, że pokoj w ew nętrzny  
w  Królestwach Galicyi i Lodomeryi przez niebezpieczne zabiegi i podburza­
nie włościan do pow stania, znowu jest zagrożony, widział się spow odow a­
nym , zezwolić dla obrony życ ia, majątku i prawnego położenia mieszkań- 
°ów  Galicyi na użycie nakazanych przez okoliczności nadzwyczajnych środ­
ków, i dnia 15 . W rześnia t. r. aż do dalszego w tej mierze najw yższego 
rozporządzenia ustanowić sąd doraźny na zdrajców stanu w  w yszczególnio­
nych w niniejszem rozporządzeniu przypadkach:

Pod sąd doraźny mają być ci oddani, k tórzy  po ogłoszeniu niniejszego 
okólnika: a) drugich w jakikolwiek sposób do zbrodni zdrady stanu, ozna­
czonej w  §. 5 2 . lit. b. Części I. U staw y k a rn e j, albo w  zamiarze zdrady 
stanu do zbrodni rozruchu albo buntu (§§. 6 1 . i 6 6 . Części I. U staw y kar­
nej) chociażby i bezskutecznie w zyw ają albo uw ieść u s iłu ją ; U) w  zamiarze 
zdrady stanu sile zbrojnej czynny staw iają opór, albo na urzędnikach pu­
blicznych, osobach zw ierzchniczych, albo na straży popełniają gw ałty, c )  
do powstania ludu lub kupienia się zbrojno się p rzy łączają , wezwania 
zwierzchności albo siły zbrojnej do oddalenia się od buntowniczego skupie­
nia się natychmiast nie usłuchają, i podczas rozruchu z bronią w  ręku  lub  
innemi narzędziami zabójczemi będą pojmani.

Niniejsze rozporządzenie należy w czternaście dni po pierwszem umiesz­
czeniu w Gazecie Lwowskiej polskiej uważać za ogłoszone.

Względem złożenia sądu doraźnego i jego postępow ania dano c. k. w ła­
dzom stosowne polecenie.

W e  Lw ow ie, dnia 6. Października 1 8 4 6 . -  R udolf hrabia Stadion, 
c- k. nadzwyczajny pełnomocny koinissarz nadw orny  dla K rólestw a Galicyi.

F r a n c y  a.’
P a r y ż ,  d. 6. Października. — Spokojność i porządek przyw rócono na 

przedmieściu świętego Antoniego. Ale te dni kilka niespokojności dotkliwe 
straty  przyniosły temu przedm ieściu, a niedowierzanie okazało się jeszcze 
w czoraj i przedwczoraj w ieczoram i, ponieważ tłum y się zbierały i k ram y 

zamykano.
Król oglądał wczoraj kilkapułków garnizonu paryskiego na placu karu-
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se low ytn  i na  dziedzińcu w  tuileriach. K ró low i tow arzyszy li  królewiczom 
w ie  N emours i Jo in v i l le , ostatni p r z y b y ł  w  tej chw ili z T u lo nu .  Król 
zd ro w o  w y g lą d a ł ,  w  ty m  dn iu  uk oń czy ł  7 3  ro k  swego wieku.

Obok py tan ia  hiszpańskiego zajmuje teraz obecnie u w a g ę  publiczną głód 
panujący ,  tudzież n iespokojności wybuchłe  na przedm ieściu św. Antoniego. 
L am artine o ty ch  przedm iotach tak ie  się odezw ał w  piśmie w  M acon  w y -  
chodzącem p o d  nazwiskiem Bien publie i s tara  się d ow ieść ,  iż przesileniu 
ty lko  dosta tek  żyw nośc i  położyć może koniec. Z  p o w o d u  tej ro z p ra w y  
ro z w o d z ą  się i inne pisma nad  temi przedmiotami. W  krótkości p o w tó ­
r z y m y  s ło w a  pana L a m a r t in a :

B iedny  cierpi g łó d ,  a F ran cya  ma trw o g ę .  T egoroczne  żn iw o  nie w y ­
starcza  na ro k  jeden. Z n am y  niezdatność s ta ty s ty k ó w  do podania liczby, 
ile F rancya  po trzebu je  zboża i wiele go p rod uk u je .  L iczby s ta tys tyczne są 
ty lko  d om y s łam i,  ale nie p r a w d ą ,  zawsze są  przecie um ów ionem i p ra w ­
dami. D osyć na  te m ,  źe F ran cy a  nie ma dosta tku  chleba, i z tąd  ceny jego 
nadzw ycza j się p o d n o sz ą ,  a następnie  n iebezpieczeństwo g ro z i ,  jeżeli rząd  
i k ra j  pozostaną  w  nieczynności. P y tan ie  zbożow e je s t  najtrudnicjszem 
dla ekonom istów . Zasady  bezwzględne w  obec niego są nie pewne. T u r ­
g o t ,  G alian i ,  V o l ta i re ,  M irabeau ,  V e rg n ia u d ,  D an ton ,  w łoscy  i angielscy 
ekonomiści niern się za jm ow ali ,  a jed nak  tak  now em  pozostało to pytanie, 
j a k  by ło  w  dniu  p ie rw szym . T e o ry a  nie może tu  niczego dokazać , jes t  
ona py tan iem  doświadczenia. T a k  stała się zupe łna  wolność handlu  po­
w szech ną  p raw dą .  L a i s s e z  f a i r e ,  1 a i s s e z  p a s s e r  stał się p rzy s ło ­
w iem  au to rów . Jeżeli zaś chodzi o w pro w adzen ie  tej p ra w d y  co do we- 
w o z u  i w y w o z u  i hand lu  zbożow ego w  życ ie ,  natenczas pokazuje  s ię ,  że 
j e s t  k ła m s tw e m , albo grozi wielkiem niebezpieczeństw em , a teo rya  d rzy  
ze s trachu p rzed  rzeczyw is tośc ią ,  bo zboże j e s t  życiem lu d u ,  a życiem 
igrać nie można. Sprzeczność tę ze względu na teo ry ą  i p rak ty k ę  wyja- 
śn iem y dla F ran cy i  co do hand lu  zbożow ego w  następujący s p o s ó b : 1)
zboże je s t  życiem lu du  3 4  milionowego. Namiętność do ży c ia ,  jes t  je d n ą  
z n a jp ra w o w itszy c h  i najokropnie jszych  namiętności ludzi. N ajm nie jszy  
b łąd  w  rach u n k u  co do d o w ozu  i w y w o z u  z b o ż a , najmniejsza uzasadniona 
ob aw a  ludności o u trzym an ie  w łasnego ż y c ia , w  takie może w p row adzić  
ludność  zamieszanie, iż żaden ro z t ro p n y  p raw od aw ca  nie może narazić 
sw ego  k ra ju  n a  niebezpieczeństwo z tego po w o du .  2 )  P ro dukcya  zboza 
je s t  najważniejszein py tan iem  dla Francyi.  D w a  czy trzy  miliardy dochodu 
op ie ra ją  się na  niej. W o ln y  p rz y w ó z  zboża zagranicznego niebezpieczneby 
zrządził  w sp ó łzaw odn ic tw o  zbożu francuzkiemu. Cena zagranicznego zboża 
miałaby się do francuzkiego ja k  1 0  do 3 0 .  F ranpya  nagleby przestała  p ro ­
d u k o w a ć  z b o ż e ,  i n ik tb y  od  niej nie k u p o w a ł  po je j ceuach. T r z y  mili­
a r d y  dochodów  i 1 0  milionów ro ln ików  francuzkich od jednego ciosu zgi­
nęliby. Cóżby się stało z dochodów , z p o d a tk ó w , z własności g run tow ej ,  
z r o ln ik ó w ?  Nie śmiemy o tem naw et pomyśleć. B y łob y to  samobójstwem 
dla ziemi i ludności francuzkiej. Ś rodek  zbaw ien ia ,  k tó ry  nam podają ,  
nie ocali n a s , ale nas zabije. 3 )  Zboże je s t  płodem najcięższym i na jw ię­
cej miejsca zajm ującym . N iepodobna więc pod względem fizycznym sp ro ­
w adzać  zboża na konsum cyą  dla całej Francyi.  O brachunki z roku  1 8  J 6. 
(z p o w o d u  niedosta tku  zboża acz nie tak dotkliwego ja k  w  ro k u  teraźniej­
szym) okazują  w liczbach tę sm u tn ą  p r a w d ę :  iż w szystk ie  o k rę ty  eu rope j­
skie w y łączn ie  przeznaczone na  dow óz zboża do F ra n c y i ,  najwięcej na 1 5  
lub 1 7  dni sp ro w adz i ły by  dla F ra n c y i  dostateczną ilość zboża. W o ln y  wc- 
w ó z  zboża w y w o ła łb y  po d w ó jn y  skutek. Część francuzkiego ro ln ic tw a u- 
pad łab y  z ob aw y  p rzed  w spó łzaw od n ic tw em , k tó reby  F rancy i  zapomocą 
p o łączonych  sił europejskich  na  1 4  dni chleba dostarczyło . Prok lam acya 
nieograniczonej wolności d ow o zu  z b o ża ,  s ta łaby się p rok lam acyą  g łodu 
i śmierci. Zbawienia  dla F ran cy i  szukać tu  nie podobna. Jes t  ono tam, 
gdzie go szuka p ra w o d a w s tw o ,  to je s t  w  maximum cen zboża na targach 
francuzk ich ,  w tenczas upada ją  rogatki francuzk ie ,  skoro  ceny zboża prze­
w y ż sz a ją  środki do ich n a b y c ia , a  następnie  muszą się zniżyć z pow od u  
w spó łzaw o dn ic tw a  ze zbożem zagranicznem. D rugim środkiem zbawienia 
b y ły b y  szpichrze r e z e rw o w e ,  zapasy  r z ą d u ,  k tó reby  się o tw ie ra ły  podczas 
n ied o s ta tk u ,  w dając  się w  roz trop ne  w spó łzaw odn ic tw o  ze spekulantami 
zbożow em i i właścicielami, aby  niekorzysta li  z g łodu  między ludem p an u ­
jącego  i u t rzy m u jąc  ceny n a  rów ne j  w ysokości. Egoizm i chciwość, k tóre  o- 
p a n o w a ły  now y ch  p ra w o d a w c ó w  co do handlu  zbożowego, p o w y rzu ca ły  in- 
s ty tu c y e  z naszego p raw o d aw s tw a ,  k tóre  zna jdu jem y w  p raw ach  ludów  sta­
ro ż y tn y ch .

K ażdy  ro s t ro p n y  człowiek s tara  się we w łaściw ym  czasie o zapasy  dla sw o ­
je j  rodziny  i dla s iebie ,  a czem uźby rząd  tego uczynić  nie m iał?  Z  pow o du  
te j  nieostrożności naszych  p ra w o d aw c ó w  ograniczono nas na środki łago­
dzące, pa lia tyw ne, ale nie  odw racają  one n iebezpieczeństwa w  lataeh zu pe ł­
nego  nieurodzaju. R ząd  i o soby  p ry w a tn e  p o w in n y  spełniać obowiązki. 
Jeżeli je  dopełn ią ,  natenczas ro k  obecny przejdzie bez nieszczęścia i dola 
lud u  się polepszy. O bowiązek ludzi p ry w a tn y c h  je s t  głęboko w y r y t y  w  su- 
m n ien iu ,  a to  je s t  w ięce j , aniżeli g d y b y  b y ł  zapisany w  księdze praw . 
K ażde cierpienie w y m ag a  pomocy. Najsilniejszą pomocą je s t  t a ,  k tó rą  dać 
może ludność 3 4  milionowa. Chleb je s t  drogi, podw yższajc ie  m yto  ro bo ­
tnikom, aby  sobie chleb kupić  mogli. Łóżcie ofiary, poruszajcie  naw et ka- 
p i ta ły ,  przedsiębierzcie u lepszające robo ty  tak  w  ro lnictwie, jako teź  w  p rze ­

myśle, aby  ro b o ty  p rzy sp o rz y ć  robotnikom , k tó rzy  w  tym roku  po trzeb u ją  
więcej na u trzy m an ie  życia. Karczujcie zaroś la ,  budujcie, fabrykujcie co­
kolw iek  więcej, j a k  zw yczajnie ,  pożyczajcie ludow i kapita ł na robotę, k tó ry  
w am  odda na  d rug i  ro k  przez konsum cy ą  i pow szechny  b y t  dob ry .  A je ­
żeli praca nie w y s ta r c z a ,  rozdawajcie  ja łm u ż n ę ,  zwiększajcie  s w ą  dobro­
czynność. Pokażcie  p rzynajm niej  b ied ny m , że jeżeli rów no ść  m ają tków  
n ie r ó w n a ,  niech przyna jm nie j  z a ró w n o  zabezpiecza życie i chleb dla w sz y ­
stkich. Miasta, gm iny ,  ra d y  m unicypalne p o w in n y  w  tym ro k u  d obrow olne  
na  siebie nałożyć po d a tk i ,  a naw et kto wie, czy nicnaleźy nałożyć  podatk i 
dla ubogich, k tórego  n iem am y w  naszych insty tucyach . Niedostatek zbożs. 
je s t  podatkiem, k tó r y  na tu ra  nakłada od czasu do czasu na narody .  Czyliż 
ten podatek nicpow in ien  na w szystk ich  być n a ło żo n y m ?  Czyliż na tu ra  zna 
p rzy w ile je ?  Czyliż rob i różnice m a ją tk u ?  Czyliż je j  chłosta ma ty lko do t­
knąć  ubog ich ,  k tó r z y  ju ż  dosyć są  w ychłostan i u b ó s tw em ?  Posłuchajcie 
w łasnego serca! Nie wiecie, ja k  wiele je s t  poli tyki w  dobrem sercu. R ząd  
musi zmienić p raw od as tw o  i pow róc ić  do staroży tnego  sys tem atu  zakładania 
zapasów  zbożow ych. Pow in ien  przyśpieszać dow óz zagranicznego zboża na 
w łasne  koszta, nie do całkowitego zaopatrzenia  F ra n c y i  w  zboże zagraniczne, 
co jak eśm y  pokazal i ,  je s t  n iepodob ieństw em , ale dla pokazania na targach 
francuskich, że je s t  w spó łzaw odn ic tw o  g o tow e  z micjscowcmi cenami, g d y b y  
p rz y  nich u trzym ać  się usi łow ano, ze szkodą dobra publicznego i dla u spoko­
jen ia  fautazyi k up u jących ,  gd yż  nic je j  tak niepodnosi, jak niedostatek zboża.

P resse  nie bardzo je s t  zb u d o w an ą  t ą  ro s p ra w ą  pana Lam artine . Dzien­
n ik  sp o ró w  gniew a s ię ,  że mógł tych  s łów  u ż y ć  »biedni głód cierpią, 
a F ran cy a  ma o b a w ę ,« i zaprzecza ,  ażeby F ran cya  cierpiała niedostatek. 
Należałoby rzecz tę w p rzód  należycie zgłębić i czekać, czyli w  rzeczy samej 
położenie klassy uboższej od czasu żniw a się p o g o rsz y ło ,  nim się mówi
0 niespokojnościach i trwodze. Consti tutionnel w ątp i  o praktyczności p r o ­
jek tu  pana L am ar t in e ,  gdyż  p o d łu g  niego potrzeba  GO milionów fr. na za­
łożenie zapasow ych  m agazynów . Zw raca  uw agę na uczynione doświadcze­
nie w  P a ry ż u  w  ro k u  1 8 2 9 . ,  gdzie miasto u pow ażn iło  p iekarzy  do sp rze­
dawania w  czasie t y m ,  gdzie kosz tow ały  4  fun ty  chleba 1 fr. 1 0  cent., 
2 2 7 , 0 0 0  mieszkańcom zapisanym w  prefekturach jako  ubogim, za 8 0  centi- 
mów, a jeżeli ceny się zniżą jeszcze taniej. Na to w ydało  miasto 1 , 4 0 0 , 0 0 0  
fr. W  Metz p rzy zw o lo no  na podobny  cel 1 0 0 , 0 0 0  fr. i to je s t  na js toso ­
w nie jszy  sys tem at w  wielkich miastach zaprow adzony . Siecle chwali p ro ­
jek t  Lamartina, ale ogłasza przeciwne pismo pana W o ło w sk ie g o ,  professora 
p rzy  p raw odastw ie  p rzem ysłow em  w  konserw ato r ium  p rz e m y s łu ,  k tó ry  
zdania L am artina zbija z zasad umiejętności ekonomicznych.

M e ssaee r  donosi ,  iż z a w a r t y  tmŁ-tnt hnnrllfiwy Francyi z R o ssy ą  p rz y ­
znaje okrętom obu k ra jów  te same p rzyw ile je  na obustronności oparte.

Generalny in tendent dó b r  infantki L udw ik i F e rd y n a n d y  p rz y b y ł  do P a ­
ry ż a  i miał d ługą  rozm ow ę z królem i królewiczem M ontpensier .  D wie 
prześliczne suknie  k o ro nk ow e  zrobiono w  Alencon dla k ró low ej Izabelli 
: infantki.

A n g l i a .

L o n d y n ,  dn. G. Października. — D w ó r  uda się w  piątek  na dziesięć 
dni do Claremont.

Z łr landyi nadchodzą wciąż wiadomości o zbiegowiskach ludu. W  D un- 
garron  p rz y w ró co n o  sp oko jność ,  ale w Limericku i G alw ay  na n o w o  ro -  
spoczęły się zamięszania. L ord  namiestnik łr landyi w y d a ł  pod dniem 2. 
p rok lam acyą do l u d u , aby  się zachow ał w posłuszeństwie dla p raw a ,  gdy ż  
wrazie p rzec iw nym  chw yci się rząd  ś ro d k ó w  su ro w y ch  do u trzym an ia  h an ­
dlu i p rzem ysłu . T o w a rz y s tw o  repealoskie w ydało  odezw ę podpisaną także 
przez O C o n n e l l a ,  aby  zachow ano p o k o j ,  po rządek ,  c ierpliwość i zaufanie 
w  Bogu. Do p o r tu  dublinskiego p rz y b y ły  znaczne d o w o zy  z pszenicą
1 m ąką a m eryk ańską  i na tychm ias t przewieziono te zapasy  w e w n ą t rz  kra ju , 
gdzie ceny w yże j stoją.

Ceny chleba cztery  fun tow ego podniosły się w czora  z 7 j i  8  pce na 9 
do 9 |  pce. P om iędzy  ludem wielka panuje  trw oga  z p o w od u  niedostatku  
kartofli i tych podw y ższo ny ch  cen chleba.

Great Britain  zagręzly  na piaskach pod  D uudrum  tak mało do tąd  ucier­
piał, iż d rzw i do kaju t  ła tw o i szczelnie się zamykają. Jeszcze go nie w y ­
dobyto  na morze.

H ants  A dvertiser  zaręcza , iż się dowiedział z w iarogodnego źródła, iż 
rząd  postanow ił zaniechać budow ania  żelaznych w ojennych  okrę tów , ponie­
waż się okazało z d o św iadczeń , iż nie są wstanie w strzym ać kuł n iep rzy ja ­
cielskich. Dla tego drew niane  w ały  s ta ro -a n g ie lsk ie  pozostaną  szańcami 
s ław y  i h onoru  na morzu.

Komissya z a r ty le ry i i inżynie rów  złożona pochw aliła  w ynalazek  p ro ­
fessora Schónbein p roch u  b a w e ł n i a n e g o ,  teraz będą o d b y w a ć  doświadczenia 
na większe rozm iary  z działami cięzkicmi.

G l o b e  d o w o d z i ,  że K a l f o r n i a  dłużej nie mogła pozostać p ro w in c y ą  
M e x y k u ,  i musiała w paść w  ręce p ierw szych  lepszych aw an tu rn ikó w , k tó- 
r zy b y  ty lko  dość licznie się z jaw il i ,  by  j ą  zająć. G dy by  odległość od 
Kalifornii była zmniejszona przerżnięciem za pomocą kanału  międzym orza  
P a n a m a ,  w ówczas Anglia niezawodnie za pomocą pieniędzy by łaby  u z y ­
skała odstąpienie  tej p row in cy i  od M exyku .  — W  każdym p rz y p ad k u  
w r a z i e  przecięcia m iędzy-m orza P a n a m a  kanałem albo koleją  żelazną i
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ugruntow ania w  ten sposób bliskiego stosunku pomiędzy Oceanem atlan- łatwić snór o nasfpnet«r„ < n  •• • i •
tyckim  a spokojnym , Kalifornia stanie się nader ważnym punktem handlo- H o l s z t y n i e .  “  w  D a n u  1 w  ksi?stw ach S z l e z w i g -
w ym ; leży ona bowiem w  s'rodku pomiędzy A zyą i E u ro p ą , a ponieważ S z  w
je j płody przedstaw iają wszelką sposobność zaopatrywania okrętów, w  takim L u c e r n .  -  Dnia 3 o  W rz e ś n i  °  Z  i" j  * a

T  ' T / t T * *  P1" 11' ' ”  “ »l E “ r“P ^  W  1 A '»«- wie o um ordow anie L e n a .  “ V  W T ”
r y t ,  P o d rfa  2 E uropy  do Kalifornii trw ała bystosunkowo bardzo krótko „w ikłanym  w tr i sprawie .  p m ‘™  °“ b“m

1 ”  D t i Łr o w a h - »  «  ̂ ■ » * *  “ / ■ t r r  r  T „5 , t t
sklei w r i  f  an.S‘ e Źle bardz° PW7jmu jł  ,nstf '« J fł  w ładzy am erykan gcbmidli 3 miesiące więzienia w  domu popraw y »

J tvaliformi. Ponieważ ztamtąd łatw o będzie Stanom Zjednoczonym  T u r
panow ać nad Oceanem Spokojnym . M o r n i n g  C h r o ń  i c l e  pomiędzy j„- K o n i t m l v n n n a M f i  W m in i .  °  n Z -
n e m i mó wi :  „Zajęcie Kalifornii przez Amerykanów je st faktem bardzo w a- „ ,i • Z  u • • °  P°  beJ ramie> k tó ry  rozpo-
żn jm . Dodo bt L  i i ! ” -  za j,e  dwa albo trzy  punk,a w e w „ „ *  Z  , 3 Z  \  1  T “  **■>“  4  intere-
k ra ju  i parę punktów  nadbrzeżnych, a s ta n , się panami krainy ogrom nej, war n .  ™eszon? c 1 z ł10^ 0 n ramadanu. Donoszą, ze w  tej epoce nastąpią
rozległej praw ie jak  A nglia, Francya i Hiszpania razem wzięte. A m ery- i-tv . . iany w s a ZIU ga u.  Gabinet dzisiejszy nie je s t wcale jedno-
kanie zatrzym ają terry toryum  ow e, aż do ukończenia w ojny, a gdy w ejdą Z  ^ 1 / * °  P0rai‘ wie u, J®&° członkami, i być bardzo może,
w  układy z Me x y k i e m,  w ytargują ten kraj jako warunek pokoju. Jeżeli p an irrv  l iv °   ̂ ° ryC raow‘ P “ ‘p2” 050 °Pr owadzone zostaną do skutku,
na jeszcze uda się w ytargow ać od M exyku jego miny złota i srebra, staną 7V i . " yZ3 P352-  ̂ popaz ar zltJ 1 4 w g " r? i i podobno w  nowej zmianie
się panami wszystkiej baw ełny i zapasu srebra dla całego świata. Dzienniki • ° “  “ 7  wazn,eJsz7  od dzisiejszego. Nafiz pasza minister skarbu bez
amerykańskie nic nie mówią o szczagółach pow rotu  Santa Anny do M exyku S T  0‘rzynia dymisJ ^  «>owią źe w ydział jego pow ierzonym  zostanie 
Dzieuniki V .r . - C ™ , z 10 . S ierpnia obejmują szczegóły małćj bitw y w  dniu O M  tak ie  rzecz w  tej
/ .  S ierpnia pomiędzy łlotą am erykańską a forteczka nadbrzeżną zw aną Al- i , , 0 kolegów ra ilr  do n i f iT Ó  "'■’j  o” ’  przez R;,,za pasz« ’ kilku
warado. W edług dziennik, L o c o m o t o r ,  potyczka ta nieprzynosi wcale
honoru artyierzystom  am erykańskim , k tórzy J .  'dw unasto-godzinnij kann. S ł Z ^

, Zie, j . ’ 3 S!? , łorteczki mc jej me uszkodziwszy, jakkolwiek tak po bejramie zostanie ogłoszoną. Postanowienia w  niej zaw arte dotąd sa no
oyli zblizonemi, ze bomby i kule fortecy górow ały  ich zupełnie. k r j te  tajem nicą; ocenienie ogólne zatem zostawiam y do chwili ogłoszenia

S z w e c y  a. aktu;  dziś poprzestaniemy tylko na przypuszczeniach. Reszyd pasza czuje
S t o b o l m  3 0  Sierpnia. —  Niesłychana intollerancya wykonywana na potrzebę nadania nowego popędu swoim ideom, które straciły  na w ierze od

korzyść praw ow iernych zasad Iuterskich od półroku w yw iera na kraj bardzo czasu jego wyjścia z władzy, i może zechce raz jeszcze udać się drogą p 0-
smutne skutki. P row incya Norrland bardzo uboga w ludność, bo liczy le- stępu, ale żyw ioły szczęśliwego przeprowadzenia tych myśli są jeszcze słab-
dwie po 7 0  dusz na milę, tak utraca mieszkańców iż zostanie całkiem bez- szc dziś jak  kiedyś; jego zamiarów nikt nie pojmuje a ponieważ niema pod-
ludną. I tak z Gcile począw szy od wielkiej nocy co miesiąc odchodzi okręt stawy działania dość silnej, postępuje z wahaniem , zaś opór a raczej natu -
k tó ry  zabiera do 1 70  wychodźców, co z powodu prześladowania religijnego ralna niechęć kraju dla idei przez niego w yznawanych zbyt jest zakorzenioną
L ik ?  Ameryki; podobna przynajm niej liczba w tymże celu siada na by nie zniszczyć jego usiłowań.
Indzie naiz.m  J ,  a k . utrzynf,uj e dziennik A f t o n b I a d  są to w Ogóle Dziś pail W elleslej, spraw ujący interesa angielskie, ma konferencyą z R e­
nie wiecei t lk me^ b  ' najPraC0W,tsi ’ sami praw ie chłopi. Niechodzi im o szyd paszą w jego domu wiejskim w Potta-liraan. Kilka dni temu poseł in - 
najlepszy -  7  si? modlić do Boga w sposób, jaki uważają za nego mocarstwa miał również z nim konferencyą; kiedyś ambasadorowie
jednego nah ’ " JC.Z.ajDie *®w ,ł ® ni si? Jansonistam i albo Laesarami od widywali m inistra spraw  zagranicznych ty lko w  okolicznościach nader w a­

bił sobie n o w e ? 0- • ^  bardZ° wcz? tal w Pismo św iSte> "7™ * 2ID’c h ’ w  kwestiach drażliw ych, których rozwiązanie wymagało kroków
u żyw ać s a m e g o T J k T n i s m T S S  ‘“n'* S" ? je  zda"ie' K aic 0,1 e,M zrl^£łLi ale z R eszydem  paszą pow odem  tych konferencyi są  bardzo
'lodowano rro św iętego, a w sze|kie ,nne książki palić. Prze- często spraw y mmćj w ażne, szczegóły  mało znaczące a naw et uroste młwie
, Udawano go o „ o w , M  nadwornj, mia,  d a iu , g r a .c t o . i c i , ponioważ j ,d ,a  R p « z.  z u ,  j e ! v k T „ ‘ E  -
k łopot w ielki te  go ekatać w j s „ a „ , . f a,e „ / d ob jli p o s ło w i, w o l ,  teaktowoe w prost 2 j Ł  „
go przemocą z więz.ema, w ysłali do Ameryki i bardo wie,k% rad'ość spra.  maczy, albowiem za tych pośrednictwem nigdy układów  dość delikatnie poI  
wili sąaow '. ivia on stronników  naw et i w Stokholm ie, a n jemasz u liczki prowadzić me można. Zresztą me sądzimy, by w tej chwili zachodziła jak a  
w  ktorejby niebyło sali do zgromadzenia się na nabożeństwo w je -o  zasa- kwestia wazua * raoze t/ lko sPór tureckoperski mógłby cokolwiek zatrudniać 
dach. Rząd ma ten rozum, iż się wcale do rzeczy niemiesza, aie po p ro .  Portę. Zdaje się, żc przybycie księcia Devonshire do K onstantynopola 
winciach fanatyczny lud w ystępuje przeciw nowowiercom. N apadają CZg. w tym celu, jest rzeczą niezawodną, ponieważ urzędow y dziennik tu te jszy  
stokroć po domach tych żarliwych czytelników bibhi i suchemi razami sta- to powtarza. Dziś rozpoczęła się iuslrukcya procesu znanego S tanjotydes, 
ra ją  się ich nakłonić do prawowierności dla zasad Iuterskich. Naturalnie, 2 pow odu zamachu jego przeciw księciu W o g o ry d es; prowadzić ją  będzie 
ze wolą uciekać do Ameryki, niż odbierać często w podobny sposób naukę rada sądząca wszystkie spraw y krym inalne; prezydować będzie Hafiz pasza 
religii. Do G othenhurga p rzyby ł niedawno wracający ksiądz katolicki do gubernator, Porta zaś przysyła dwóch członków Saloat efendego byłego po- 
Stokholmu z F r a n c y i  i N i e m i e c ,  aże się spóźnił aby mógł odpłynąć sła w Berlinie i Emin efendego naczelnika tłumaczów, 
statkiem parow ym  przez jezioro do Stokholmu, czekał za dyliżansem 2 4  go- M  e  X y  k .
dz‘n i porobił niektóre w izyty. Z a r a z  p o  c a ł y m  m i e ś c i e  i  nawet w pismach Parostatkiem  U t r c a  przybyłym  wczoraj do H aw ru , otrzym aliśm y
st°kh0lmskich taki pow stał chałas, o nawracanie do katolickiego kościoła iż Zl*n,n/ k z N ew -Y prku  do 1. W rześnia. Jakkolw iek ty lko o 12 . godziu

le ylko katolicy w Szwecyi, ale naw et rząd niejako został zagrożony. ważne "'chociaż n*- ? rz^’mane c' statnim parostatkiem , obejm ują wiadom ości
J  . J W' ch0“ az n,czbyt szczegółowe, przyszły  bowiem one do W ash ina to

K i N i e m c y .  _ nu w dniu 3 1 . Sierpnia a do N ew -Y o rk u  doszlv tvlk A w asnm gto -
łnctal ' a  27  ^ rześnia. — W niosek uwięzionego Olshausena o uwolnienie R Ząd federalny otrzym ał z M exyku deDesze l Z a e^eS2^ te ' c8radczn%*
Z°  “ l 0 i r z " “ ''L  p e « e  s ,d  g łó w u j b. 2  podani, pow ojów , a l, tj-iko « do- J  d'P « aze. U o r jc h  dały „ ie  p . daj e . „ d.
datkiem - p o d ł u g  p o ł o ż e n i ,  a k t .  p . t y a y u / w y k i a d ,  ,  n ie k tó r y  U  s k , a . ś i u a ł l ^  V «  ,l i™  n .  nok . ó “  " “ ‘f  a™ «yk»ó-

" t " - "  “ W .  W skutek rozkazu gabinetowego, ,  J L  « i  "  Hawan w , | , d! w E „  “  A r a b  na k tó ry  waiad!
stanowię względem uwolnienia. w y l a ł  " '  , natyehm .aat w śród okrzyków  ludu i zaledwie

M o . n n p w ,  A n  J  ■ ,  , ’Y ^clow aw szy , objął zaraz obowiązki prezydenta rzeczypospolitei, zresztą
dzili sio wczorai 1 azdz,ernika' —  Nauczyciele szkół realnych zgrom - jak  to przewidzieliśmy, Santa Anna znalazł miejsce zupełnie w olnem , albo- 
niemieckim. Dr n n ” * ' ,°d ,“ a °,brad?- M ówiono o języku Wlein na ki[ka dni przed j eg0 p rz jb jc ie ra  p rez jd en t p aredes zdradzonv
klassyków niemieck*! 6 Z ,0Ł ‘,w 'a- ow o‘ Zl’ ze przez urządzenie czytelni przez w ojska na których czele spieszył przeciwko armii am erykańskiej zoj  niemieckich w  sposob odpowiadaiacy celowi tv«iac d a l . . .  t» 7 , J a-ausitiej, zo-
razy więcejby nabrali oświaty, jak  przez to ciągłe d re c z e n ie th  - £ m i  .p rzy trz7 man7  1 uwięziony. D epartam ent M exyku idąc za przykładem  
gramatyczncmi m artwych języków , bo grammatyka przeszkadza' i m T '  i w  J ’ P rz7 ł i cz7 ł  s,f  do pronunciamento równie jak  i p row incya Puebla.

szenia choćby najmniejszej korzyści z ducha i myśli klassyków starożytnych. wSzv"tlSP° SÓb tylko s t i r n a 7 ™ PreZydentem Przez Pr™ ie
Na uwagę Dra Ledebura z Magdeburga że młodzież niemiecka niema ile - • Prowincy e ’ Jdk ^ gruncie mexykatiskim. Zdaje
żytego uczucia dla piękności uczynił uwagę nadradca naukow y Kapff ze 2e Santa Anna Prze ^ a Jr ame'b Pt  , a"  ai' y  o trz7 mał list lub naw et rao- 

S tutgardu, iż z tej przyczyny, należałoby szkoły pow y n o s is z  w ldk ic^m iast Pa; ZP? rL 0i Pr w d Z bfmekr0T Û araer);ka,'1SkieSO W

^  r s . , k u A : a 0br| p - ś - e  ™ ó w i,„ i,
bz uuastyczne i uiządzac exkursye w  rożne dalsze nawet okolice. i . . , . czv zdni . i  „ , . , . , 1  . . ,,  , . 0  , , , .

vr . - _ , , , . 111 glejtowego lub tez czy zaotał oszukać czujnosc eskadry amerykańskiej.
k . , . ° r.^™ Cir,^ , i c  3f. Z" Druga żona następcy tronu uns iego, W nioskow ać by można, ze S. Anna nie okupił żadnem zobowiązaniem w y -

ICZ 1,1 eCł e n . urS c hz, została w tych dniach rozwiedzioną z swym  raźnćm , owego pozwolenia od konsula araerykaus. otrzymanego. G d y  ten go
stenc?* wy rzekla s,f  ty tu łu  następczyni tronu i praw a do apanaźu. — Na- się zapytał jakie są jego zamiary względem Stanów  Zjednoczonych: St. A n-

tronu niebawem pojmie trzecią żonę, gdyż tym  sposobem chcą za- na miał odpowiedzieć ty lko : »Jeżeli lud mego kraju  chce w ojny , będę z na-
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rodem , osobiście jednak przekładam pokój,, -  Taz sama depesza donosi, 
ze w  dniu 15. Sierpnia dowiedziano sip w  V e ra -C ru z ,  ze eskadra amery­
kańska Oceanu Spokojnego zajęła port Monterey, k tó ry  jednakże jest zu­
pełnie czem innćm jak  miasto Monterey, stolica Nowego L eona ,  w  kto rem 
skocentrowały się resztki armii mexykaiiskiej zwyciężone nad K io-g randę ,  
a ku  któremu to miastu ściąga wolno korpus generała Faylor. Zajmując 
M onterey komodor Sloat uroczyście oświadczył, źe wyższa Kalifornia zo­
staje przyłączoną do S tanów Zjednoczonych; tg wiadomość przywieziono 
konsulowi angielskiemu w V e r a - C r u z ,  k tóry  natychmiast posłał z mą goń­
ca drogą przez S tany Zjednoczone, by  uwiadomić o tera rząd angielski. -  
W  Nowym Orleanie otrzymano wiadomości od armii amerykańskiej. Ue- 
nerał Vaylor w  dniu 9. Sierpnia przybył z Metamoras do Camargo, tam 
odbył rew ią ,  po której jego wojska ruszyły  do Monterey. Pierwsza ko­
lumna wyruszyła  1 2  pod rozkazami pułkownika Macculloch; przed odja­
zdem oficer te n ,  zrobił małą wycieczkg do miasteczka China, do ktorego 
wszedł na czele 7 5  ludzi, a garnizon z 1 0 0  głów me stawił mu najmniej­
szego oporu Ciągle odbierano wiadomości jak  najkorzystniejsze od kolu- 
ro„y  generała Kearney; znajdowała sig tylko o kilka dni drogi od Santa Fe, 
gdie jeżeli mamy wierzyć wojowniczej proklamacyi gubernatora A r m . j o ,  
silny opór j ą  spotka. -  Dzienniki z N e w -Y o rk u  donoszą, źe interesa dosc 
źle idą: kupcy zewnątrz k raju mniej licznie przyjeżdżają zwykie.

ROZMAITE W U D i m O Ś C I .

W e  Francyi wynaleziono nowe a rm a ty , i właśnie oddane są komissyi 
artyleryinei do rozpoznania. Te armaty, które na drewnianych wózkach 
stoją dadzą sig rozebrać i w  pudełka upakować, ze każda przez dwóch 
żołnierzy łatwo może być niesioną. Armata jest z żelaza i składa się z 3ch 
części, które wkręcają sig jedna w  d rugą ;  kół do nich me potrzeba, . tylko 
5  minut potrzeba, żeby je  złożyć, i tyleż ażeby je  rozebrać. W ątp ią  atol., 
aby ten projekt przyjętym został.

Paryzkie gazety rywalizują teraz z Londyńską gazetą Puf; co sig tycze 
doniesień szarlatańskich, naprzykład: Jest jakaś sławna następczyni Pani
I  enormand, która otworzyła gabinet wróżby i która wszystkie sztuki tejże 
umie i można j ą  w zywać do prywatnych domów; wydała ona już  ksiggg 
pod tytułem: L e  g r a n d  l i v r e  de  d e s t i n ,  a wszystkie gazety wytrgbu.ią 
iej sławę Powtóre, jakiś fryzjerski szarlatan wynalazł wodę na rośiiigcie 
w ło s ó w  i  p o d a ł  d o  g a ze t, iż  te m u , k to  m u  le p sz ą  w o d ę  n a  ten  cel p o k a że , 
da 1 0 ,0 0 0  franków. Kto zaś ma niewykurowane nagniotki, może zarobić 
1 0 0 , 0 0 0  franków, bo jeden z szarlatanów ogłosił, iż da temu powyższą 
summę, jeżeli jego kuracja nagniotków skutkować nie będzie.

W  F o n t e n e b l o  umarł d. 13 .  Września t. r. najstarszy wiekiem sługa 
zamku królewskiego, n a zw isk ie m  Ali, którego bieg życia jest szczególnym: 
Urodzony z p a s te rs k ie j  familii Czerkiesow; mając 8 lat był przedanym han­
dlarzowi niewolników zR um eli i ,  i został kupionym przez bogatego Turka 
w  Stambule. Ten go darował Ulemowi, k tóry  właśnie odbywał pielgrzym­
kę do Mcki, i p rzy  tej okoliczności udało sig Alemu uciec do Egiptu , gdzie 
najprzód M enou umieścił go w  batalionie bezpieczeństwa; lecz po powrocie 
Napoleona do E uropy  przeniesionym został do M ameluków; okryty  ranami 
i zmęczony w  ustawicznych wojnach, stał sig niezdolnym do usług, a w r. 
1 8 0 5 .  został przeniesionym do Fonteneblo jakoj strażnik pokojów  tamtej­
szych i gdzie przez pięć następnych rządów, nietykalnym w  swojej służbie 
pozostał i gdzie go nareszcie w  tym roku spokojna śmierć zaskoczyła.

Beranger umarł. Pewien podróżujący był w  Paryżu  świadkiem nastę­
pującej ulicznej sceny między jakimś przechodzącym mieszczaninem a prze­
kupniem gminnych śpiewek paryzkich: „Kupcie śmierć Berangera! Kupcie 
śmierć Berangera! “ wołał przekupień. — Mieszczanin. „Kicdyżto Beranger 
u m a r ł? “ — Przekupień. „W cz o ra j  wieczór.11 — Mieszczanin. „Niepodo­
bna! Widziałem go wczoraj rano zdrowego, a dziś piszą w  gazetach, iz 
sig przeprowadził.“ — Przekupień. „Otóż widzisz pan, przeprowadził sig— 
ale niestety, na cmentarz. Proszę mi w ierzyć!“ — Mieszczanin. Co za stra­
t a ! “ T o  mówiąc kupił śpiewkę. — Przekupień (wołając za mieszczaninem). 
„Ale pamiętaj pan, nicpowiadać panu Berangerowi o tern, iż umarł — jeże- 
libyś z nim s>ę zeszedł przypadkiem! “ — T o  rzekłszy, zniknął w ulicy.

N a j p e w n i e j s z y  ś r o d e k  p r z e c i w  ś n i e c i  w  p s z e n i c y .  Śnieć 
przysiada pszenicę najbardziej w  latach mokrych i zimnych, osobliwie jeżeli 
słota wtedy panuje, gdy sig pszenica syp ie ,  lub gdy po cieple nagle nastę­
puje zimno. W  ciągu 1 3  lat pod wpływem najrozmaitszych stosunków 
g ru n tu ,  klimatu i stanu powietrza, mówi Dr. V eit ,  (który ten środek 
w  L a n d w i r t h s c h a f t l i c h e  D o r f - Z e i t u n g  podaje),  przekonałem sig, 
że tylko odmiana nasienia ochraniała pszenicę od śnieci. W  roku 1 8 3 3 .  
była przeszło trzecia część pszenicy z nasienia krajowego zaśniecona; na 
tem samem polu było kilka zagonów obcą pszenicą zasianych, na których 
ani jednego kłosa zaśnieconego nie było. W  roku 1 8 4 3 .  przysiadła śnieć 
w  całej Szwabii pszenicę, u  mnie zaś nie pokazała się nawet w tej pszenicy 
z nasienia obcego, którą w  jesieni z powodu słoty źle obrobiono, i w  któ­
rej było wiele ziarn niedorodnych. W  tym samym roku sprowadziła pe­
wna gmina w  Niemczech z odległych stron kilkanaście korcy orkiszu i po­
dzieliła pomiędzy członków gm iny ; u żadnego nie pokazała sig śnieć, gdy 
tymczasem wszystek orkisz z własnego nasienia od śnieci ucierpiał. Z  kil­
kukrotnych prób przekonałem sig, że pszenica jz obcego nasienia przynaj­
mniej do trzech lat nie cierpi od śnieci i jest widocznie lepiej wykształcona 
od krajowej; w czwartym roku od pierwszej siejby już  j ą  śnieć przysiada. 
Odmieniajęc więc co cztery lata nasienie, będzie się można od śnieci uwolnić.

Powyższego sposobu udzielamy czytelnikom naszym w przekonaniu, ze 
nie jeden z gospodarzy będzie mógł z niego jeszcze tej jesieni korzystać, 
zwłaszcza, źe i tak sig siejba z powodu posuchy opóźniła. Tg jeszcze ro­
bimy tu uwagę, źe aby odmienić nasienie nic potrzeba ile się zdaje sprowa­
dzać nasienia z daleka, byle tylko z okolicy, inne mającej grunta.

K ą p i e l e  u r ó ż n y c h  n a r o d ó w .  Cesarze rzymscy starali sig o jak- 
najspaniaisze utrzymanie publicznych zakładów kąpielowych. Karakalla da­
rował Rzymianom łazienki o 1 6 0 0  wannach marmurowych. Domicyjan 
podwoił tg liczbę, a oprócz tego ozdobił sale łazienkowe najmisterniejszą 
mozajką i kazał ru ry  do wanien w srebro okuć. Cena tych kąpiel była zbyt 
mała. Za półtora szeląga mógł sig każdy |R z  y  m i an  i n ś r ó d  a z y j a -  
t y c k i e g o  p r z e p y c h u  k ą p a ć .  — Ztąd też roje b rudnych , obdartych 
plebejuszów z tych złocistych, marmurowych pałaców codziennie się w y-  
sypywały, udając się boso i nago, ale tez bez troski,  a z światowładną 
dumą w duszy, na forum albo na inne place publiczne, gdzie całe dnie na 
przysłychywaniu sig nowinom ze wszystkich końców świata, albo tez 
w rozpustnej grze i oratorskich sporach trawili. W  wiekach średnich przy­
brały kąpiele religijny charakter. Przepisywano tak zwiane „duchowne ką- 
piele“ przez które, podług tamtowiekowych wyobrażeń, oraz od panujących 
powszechnie wówczas trgdów jakoteż i grzechów oczyścić można. P rzy  
każdym prawie klasztorze i szpitalu znajdowały sig osobp'’ łaźnie, w  których 
niemiłosiernie krwi upuszczano. Nikt nie mógł być pn5°wanym na rycerza, 
złożyć śluby zakonne, wziąść ślub małżeński, a na" 'et pójść na wesele, nie 
odbywszy wprzódy uroczystej kąpieli. Co soboty pizeciągali wszyscy rze- 
mieślniczkowie miejscy, dzwoniąc w miednice’ po ulicach i wzywali całe 
miasto do kąpieli. Działy sig przytein różne zdrożności, zwłaszcza iż po za­
bójczych wyprawach krzyżowych, w niejednym kraju siedm kroć więcej 
kobiet niż mężczyzn było, a wiele dz ie^02?! pod nazwą „wędrownych nie- 
wiast“ od miejsca do miejsca, po sejmach, jarmarkach, odpustach, bez sromu 
sig uganiało, i te publiczne kąp*cIe ldll§a'viło, p>2ez c0 °ne wreszcie w  po­
gardę weszły, aż im w 15  wieku nowe urządzen.e n a d a n o . -  K ą p i e l e  p o ­
wietrzne. W  starożytności było powszechnym zwyczajem, że mężczyźni 
przy zapadłym zmroku, zupełnie rozebrani, leząc na ziemi w  ogrodach, lub 
na płaskich dachach swoich mieszkań, wyraźnie w powietrzu się kąpali. T e ­
raz jest to całkowicie zaniedbane. VVszakze osobliwie przed kąpaniem sig 
w rzece, jest bardzo zdrowo, rozebrawszy się, przechadzać sig z półgodziny 

ponad brzegiem.

Z n a k i  o g ł o s z o n e  P r z e z  j a k i e g o ś  f i l o z o f a .  -  Kiedy czeladź 
k u p i e c k a  jeździ konno, j cst to znak> źe wkrótce sam kupiec będzie chodził 
pieszo. Kiedy s k ą p ie  komu c°s daruje, jest to znakiem, ze go wkrótce 
będzie potrzebował. Kied7  k*o znajduje w nas wszystko dobrem, jest znak, 
źe nas chce oszukać- — Kiedy mąż uwodzi się podejrzliwością, jest zna­
kiem, źe i sam poczu'va się do czegoś. Kiedy panienka ma wielu kochan­
ków,  jest znakiem, że męża mieć nie będzie.

O B W I E S Z C Z E N I E .
W  dom u p o p ra w y  w K o ś c i a n i e  ma b y ć  

niebawnie d ruga dozorczyn i umieszczoną z peu- 
syą 100 Tal. o b o k  wolnego pomieszkania, opa łu  
j*światła. O so b a  ta  musi posiadać po trzebne  
w yksz ta łcen ie ,  b y ć  n iezawisłą,  w ro b o tac h  k o ­
b iecy ch  uzdatnioną i koniecznie w języku  nie­
mieckim i polskim biegłą. W s z e lk ie  w  tej mie­
r z e  zgłoszenia się p rzy jm ow ać będzie D yęekcya  
rzeczonego  zak ładu  do 1, G rudn ia  r. biez.

Mieszkam obecn ie  p rzy  górze S ądu  Nadzie- 
miańskiego na ulicy Z am kow ej Nr. 2.

M o e n n i c h ,  Kr. ap p ro b o w a n y  p rak tyczny  
dentysta  i ch irurgiczny bandażysta.

Mój handel wina z Nr. 3. do Nr. 61. w rynku  
przen iosłem , tamże z dniem dzisiejszym o tw o ­
rzyłem oberżę  » H o t e l  de  R o m e ,  u  D onosząc
0  tem szanow nej Pub l i cznośc i ,  polecam się ła ­
skawym  jej wzg lęd om.

Szren i,  duia 12. Października 1846.
R.  K a d z i d ł o w s  ki .__

Pierwszy {iritn dszinie św.Astr. 
k a iv ia r  w dużych aiarnk»ch * 
Św. Mo§k, groch cukrowy odebra ł
1 po leca
Jfózef Mdphraims vvodna ulica X r .  ? .

C e n y  ° 11 e
w m ieście

P o z n a n i u .

j 's z c n ic y  szefel 
Z y ta  dt. .
Jęczm ienia  dt. . 
O w sa  . dt. . 
Tatarki d t  

G ro ch u  . dt. . 
Ziemniaków d t .  

Siana celnar 
S łom y kopa 
M asła garniec .

D uia 9. P aźd z ie rn ik a
1846. r.
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